
PRENUMERATA MIESIĘCZNA „DZIENNIKA PŁOCKIEGO" 4 ZŁ! Z ODNOSZENIEM DO DOMU 4.50 ZŁ.; NA PROWINCJI 5 Zł.
Prmr-srsia mle,lęez»a .DzInw»» Płcftkl«;«* z ,WwM»wia«ką* 5 zł. --------=____ Z odmztMam da damdw 5.50 zł,; aa p owlaejl 6 H;

; oczekują tutaj od nowego rządu ogło- j 
j szenia programu działalności. W pro- 
i gramie na naczelnem miejscu ma być 
i wysunięte żądanie odebrania Pohce 
? siłą Wilna,
ť Za zamachowcami stać ma Anglja.
Î WIEDEN, 18.12 (tel. wł.). Wiado- 
j mości o zamachu stanu na L Lwie 
j Kowieńskiej wywołały tutaj głębokie 

T rażenie i liczne komentarze.
Ogólnie przypuszczają, że za za­

machowcami stoi Anglj», która chce 
w ten sposób spirsl żawać skutki 
ukbdu siíwieekc-btewskiegx

Demonstracje robotnicze.
KOWNO 18 12 (Tel. wł.) Dono­

szą, że robotników kolejowych ogar­
nęło s lie wzzenie na w'adomcàë 
o zimachu stanu w Kownie. Ufor­
mowali oni pochód demonstracyjny, 
chcąc przeciwdziałać aresztowaniu 
Prezydent* i premjeo.

Pod konsulatem amerykańskiem 
zagrodziły im drogę oddziały kara 
binów maszynowych.

Smetena wysłał zaufanego swego 
Lewickjusis, który oświadczył de 
mostrantom, te prawa robotnicze bę­
dą szu nowinę,
Zamachowcy są filo — niemcaml.

BERLIN, 18.12 (Teł. wł.) Dzien­
niki berlińskie donoszą, ża nowy 
rząd na czele z byłym Prezydentem 
Litwy Smetoną jest wyraźnie uspo­
sób ony pro ■ niemiecko.

Zwyciężają zamachowcy.
WILNO, 18 12 (Tel. wł.) Z za 

kordonu litewskiego donoszą, że we 
wszystkich stronach L4wy Kowień­
skiej rozpoczełysię walki pomiędzy 
zwolennika Gnnniusa a S aie tony, 
przyczem zwolennicy Gryniusa po- j 
niosły klęski. .

Teren walk zbliża się powoli na 
stolicy Litwy, Kowna.

Początek rewolucji
WARSZAWA, 18.12 (tel. wł.) 

W ćtu wczorajszym do Wamswy 
napłynęły wiadomości, że w Ki wnie 
wybuchła rewolucja.

Pízebieg jej jest następujący:
O g. 3-ej w nocy przybyła do 

Sejmu grupa oficerów i żołnierzy, 
oświadczając, ie

Sejm jest rozwiązany, 
gdyż parlament i rząd sprzedają L.twę 
cudzoziemcom i komunistom.

Do nan.yŁłu pozostawiono
jedną minutę czasu.

Następnie loksl Sejmu został 
jęty praei 
towań.

Ogłoszono
dyktatu ę wojskową maj Piecho i 

wicjusza.
RYGA, 18.12 (Tel. wł.). Z wi - 

dunii.ści, jakie nadeszły tutaj wozo . 
raj wieciorem, wyniku, że sytuacja I 
na Litwie Kowieńskiej jest nie wy- > 
jsáníons, gdyż eaęść gaimzor u > 
nia przeszł* jeszcze na stronę nowej 
władzy i zajęła t z. bieloną Górzę. ; 
grożąc bombardowaniem miast?,

Aresztowania.
Pnirje?, M.nisrer Spr^y WewLębs j 

nych i Minister Spraw Wojskowych j 
rą aresztowań .

Pan sytuacji,
P ;ïitm sytuacji zhje się być pierw­

szy i Prezydentów Rc< cep. L tew- • 
sklej Smetena.

W Kłajpedzie.
Cała władca spoczywa w rękach 

komendy wojskowej, |
Pertraktacje z Sowietami zerwane. »

Odbywające się w Moskwie per- ' 
traktaoje litewsko ■ sowieckie zostały j 
przerwane, z powodu wyjzzdu dole- I 
gfttów do Kcwtia. ?

United Press donosi z Kowna, że ♦ Granica polsko-litewska otwarta 
j WILNO. 18 12 (Tel. wł.) Zamach 
i rewolucji wojsko wej na Litwie wy- 
„ wołał tutaj piorunujące |wr*żenie. 

Wielu litwinów fz Wilna wyjechało 
na L.twę Kowieńską-

i Przebieg rewolucji wskazuje na 
. nastrój antypolski na Litwie.
i Obawiają się, »by nie doszło w 
j Kowü’g i innych miejscowościach do 
j pogromów polaków.
Ś D noszą z pogranicza pokko-so- 

wicokiego, te cała granica po strunie 
. litewskiej stoi otworem i nie strzeże 
í jej ani jeden żołnierz litewski.
i Według wkdcmośoi ostatnich rząd 
j Smetony opanowywa sytuację w ca- 
I łym kraju a nastrój antypolski rośnie 
i z godziny na godzinę.

Sejm pod bagnetami.
WILNO, 18.12 (tf-1. wł.). Według 

Í ostatnich ^uadomośoi z Litwy, stwier- 
■ dzid można, że przeciwnicy Smeto- 
I na ogłaszają mobilizację i uzbrajają 
* lud, chcąc russyć na Kowno. Ko­

muniści takie starają się wyzyskać 
? sutuację.
s Cfięść wojsk np. Kiwalerja w 

Ssawlac-h staoąu po strome Komuni­
stów.

Podobno nowy rząd Plechowicju- 
( sza wystąpił do Sejmu z udzieleniem 
§ mu wotum zaufania i takie Esufame 
I uzyskał więozuścią 52 głosów prze­

ciwko 35 głosom.
Stanowisku Polski.

WARSZAWA. 18.12 (Tel. wl.) Rząd 
polski stoi na stanowiska, że e<*ly za­
mach stanu na Litwie Kowieńskiej jest 
sprawą wewnętrzną Litwy i mieszać 
się w te zaburzenia niema zamiaru.

Jednak kaziy zamach na granice 
Polski będzie odparty natychmiast siłą.

Także rząd polski wyraża przeko­
nanie, że do żadnego pogromu pola­
ków na Litwie Kowieńskiej obecnie 
władze litewskie nie dopuszczą.

za­
wojsko i dokonano ares«-

Rewolucja na Litwie Kowieńskiej.
Prezydent Grynius osadzony w areszcie domowym, — Dyktatorem major Piechowicjusz. — Dawny prezydent Smetana panem 
sytuacji.—Walki trwają.— Granica polsko-litewska opróżniona.™ Faszyści uwolmeni, ~ Ruch antypolski na Litwie. — Sta­

nowisko rządu polskiego-
Co zajęły nowe władze w Kownie.

J<řd0QCZí>ánÍ8 Tt zajęciem Sejmu— 
piechota i kawalerja ««jęły dworsec 
kolejowy, pocztę i tehgraf. bank pań­
stwa i wsiystkie urzędy oraz ps.łac 
Prezydenta Rzeczypospolitej Kjwień- 
skiej.
Aresztowanie Prezydenta Republiki

Prezydent Republiki Gńnius zo­
stał aresstowaoy w sypialni. Osa­
dzono go w areszcie domowym.

Kto jest na jego miejsce.
R<?zch :dsą się pogłos d, że na 

miejsce Griniusa zosUł obrany pier­
wszy Prezydent Republiki

Antoni Smetona.
Major Plbchowíojusx uwolnił natych­
miast z więzienia aresztowanych 
przez poprzedni rząd

faszystów
z Glowaukisena na czele.

Stan wyjątkowy.

Na całym obszarze Litwy Ko­
wieńskiej został ogtoszoný stan wy­
jątkowy.

Proklamacja zamachowców.
RYGA, 18.12 (T l. wł) Nowy 

Rząd ogłosił prokhm&cję, w której 
oświa lez?, èe wojsku widziało się 
samujsonem doko ać zawaihu i sta­
nąć u steru rządu, ponieważ dotych­
czasowy r„ąd wras z Sjmem, za- 
raiorz' ł oddać L twę pod zwierzchność 
Rosji Siwieckiej.

Sprawa Wilna.
BERLIN, 18.12 (Tel. wł.) Wed­

ług dzienników niemieckich sytuacja 
na Litwie przedstawia się w czarnych 
barwach.

Część dť.enn:ków twierdzi, że 
rozpoczęto koncentrację znacznych 
('działów wojskowych nad granicą 
Polski, w celu odebrania zbr juego 
Wilna od Polski.

BERLIN, 18.12 (Tel. wł.) Agencja

Dymisja rządu niemieckiego

ś. p. Wł dydawiwa Mickiewiczowa.
38.60.

8.98; 9.00,
— 43 76;
— 3Ö.18:

* by 
otaczał

R«ąd Mâixa upadl z powodu nie 
możebaości oparcia się o stałą więk 
saośd w paihmencie.

Najwięcej szans mają na utwo­
rzenie rządu SchoJtz i Luther.

Reichstag udzieli wszy wotu ja nie­
ufności, odroczył swe obrady do dnia 
19 stycznia 1927 r.

WARSZAWA, 18.12. Prymas Pol­
ski ks. arcyb siiup HLnd nadesłał na 
ręce p. presesa Rady mínístró?/ P L 
sudskii gu bat, w którym m. in. stwier­
dź a co następuje:

„Prymas Polski, deklarując szoze 
rą lojalność episkopatu wobec pań­
stwa i rządu, ośw adc»», że episko» 
pat pragnie w h;rmonijnej współpra­
cy Ti władzami p&ństwuwemi i zgod­
nie ze swcjtim posłannictwem d®k- 
lać staje dla dobra Ojczyzny, nie 
wchodząc w politykę part jną, którą 
rrasa różnych kierunków niesłusznie 
episkopatowi podsuwa.

Pragnie atoli eniskopat, 
wysoki rząd ze swej strony

(TeL fonem od włisuegc«
Senat przyjmuje prowizorium bu- 

-^z^towe na kwartał I szy.
Wczoraj obradowała Senaoka Ko­

misja Budżetowa nad prelim narz^ m 
budżetowym na kwait^ł I-szy 1927 
roku.

Przemawiał minister Skarbu Cie- 
chowioz pcczem cały pie'iminsra 
Senat pr^ął w brzmieniu Sej.no- 
wem.

WARSZAWA, do. 18.12 (tel. wł.) 
Na wczorajszej giełds;e warszawską 
pifouo:
1 doi. St. Zb — — -
1 ast — — -
100 h franc. — — -
100 h. a« w. — — -
47i^ listy aast, przed w.

List ks. arcybiskupa Hlonda do marszał­
ka Piłsudskiego.

I icściói iaMiiüh'jki szczerą opieką 
’ i aby władze państwa w zarządze- 
! idach swoich unikały wszystkiego, 
» ooby katolików mogło niepokoić 
I i nieprzychylnie dla rządu usposobić. 

Pozatem prymas Polski prosi p.
I prezesa Rady Ministrów o przyśpie- 
!" sienie pertraktacji w sprawie kon­

kordatu ze Stoiicą Apostolską oraz 
porusza sprawę ustawy małżeńskiej 
i parcelacji dóbr duchownych. W 
końcu prosi prezes* Rady ministrów 
o zatwierd-senie fundacji Potulickiej 

I na rzecz Uniwersytetu Lubekkiegj 
I! i fundacji S.noguleokiej na rzecz 

Uniwersytetu i Politechniki w War­
szawie.

Z ostatniej chwili.
Koncert w ęun. im. WL Jagięłły.
Staw. Miudiieży przy I sa; m ginj. 

im. W Ud. Jagiełły urządza w dnm 
19 b. m. t. f. w niedzielę Koncern 
amatorski na który zaprasza mło­
dzież inych zakładów na ten pierw* 
szy iaaguracyjny koncert

WIADOMOŚCI POLITYCZNE.
od słonego F o?e.vpí;iid-.H:U WsiSanv«^).

Sprawa Budżetu.
Komisja Sejmowa Budżetowa 

obradowała nad budżetem na rok 
1927-my.

Po wyczerpującej dyskusji prze­
wodniczący komisji poseł Rymas 
ogłodł, że uważa iż komisja ukoń 
czyła drugie czytanie budżetu na 
rok 1927.

BERLIN, 18.12 (T.-L wl) Rząd
Rzeszy podd dę do dymisji, na skutfek 
nie uzyskania wotum zaufania w Reich­
stagu.

Hindenburg dymisję przyjął i pole 
cił gabinetowi Marxa pełnić tu dal swe 
funkcja rź do czasu utworzenia się 
nowego rządu.

Zgon Władysław owej Mickiewiczowej
PARYŻ, 18.12 (ti l i ). Donoszą, I 

że wczoraj o g. 3 ej po poł. zmarła I

ZIEHMIK PŁUC
oBGffli iwoæwy pwtzny i c.

wïamwtË i8 — 45 ji«**

^292 PŁOCK, SOBOTA 18 GRUDNIA 1926 ROKU. RO?» V
Opłatą pocztów
Hlszaz^aa ryoałtm

Koats szokowe P. K.Ö.
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Położeni gospodarcze.
Pozostawmy na chwilę sprawy 

polityczne a zajmijmy się położeniem ! 
gospodarczem kraju.

W ciągu kilku lat ostatnich • 
wszystkie »najważniejsze poczynania ' 
odbywały się u nas pod kątem sa­
nacji finansowej. Dla załatwienia 1 
tych spraw utworzono gabinet Wła­
dysława Grabskiego, który rządził 
przez dwa lata, następnie gabinet 
Skrzyńskiego, w końcu Witosa. Ten 
ostatni nie mógł rozpocząć pracy, 
gdyż przeszkodziły mu wypadki majo­
we. Nowy rząd pozostawił sprawy 
finasowe właściwie na drugim planie, 
a na pierwszy wysunął hasło sanacji 
moralnej i umocnienie swej pozycji ; 
dalej reorganizację administracji osób , 
w niej zajętych. Szereg pism pod­
kreślało wielokrotnie brak wyraźnego 
programu fmasowego, tern bardziej, ( 
że na stanowisku ministra skarbu | 
zachodziły parokrotnie zmiany. Tym­
czasem wybuchł strajk w Angliji, 
który wydatnie wpłynął na wmożenie 
eksportu naszego węgla i poważnie 
poprawił nasz bilans handlowy, a z nim 
i umocnił kurs złotego.

Fakt ten przesłonił inne dziedzi­
ny życia gospodarczego, na które 
nie zwrócono może należytej uwagi. 
A są tu sprawy pierwszorzędne.

Wartość złotego naszego ma dwa 
wykładniki. Jeden z nieb, to kurs na 
giełdach zagranicznych, a przedew- 
szystkiem w stosunku do d lara. Sta 
łość tego kursu ma decydujące zna­
czenie dla naszych stosunków z za­
granicą, a także wywieia poważny 
wpływ na kształtowanie się cen wew­
nątrz kraju. Jedenakże wysokość 
cen zależy nie tylko od kursu zło­
tego do dolara lecz i od szeregu 
czynników wewnętrznych. Stałość 
kursu złotego do dolara nie zabez­
piecza jeszcze stałych cen na rynku 
wewnętrznym. 1 tu wyłania się drugi 
miernik wartości naszej waluty: Zło­
ty wewnątrz kraju jest tyle wart ile 
za niego można otrzymać towaru. 
Były minister Zdziechowski określił 
to jako parytet gospodarczy. A ta 
ilość towaru, zwłaszcza artykułów 
pierwszej potrzeby, którą można 
otrzymać za złotego maleje stale tak 
że w porównaniu z cenami z przed 
pól roku zmniejszyła się ona 30 do 
50 procent, czyli że o tyle pized- 
mioty te zdrożały.

Ten tak wysoki wzrost cen ariy 
kulów pierwszej potrzeby, czyli sza 
lejąca drożyzna, wprowadza poważną 
dezorganizac ę w cale życie spo 
leczne i budżety każdej rodziny. 
W budżecie tym pożywienie obej­
muje bowiem 80 do 100%-

O ile przed wojną inteligent, czy 
robotnik kupował dla siebie w ciągu 
roku dwa do trzech ubrań, to obec 
nie o tern nie ma nawet mowy. 
Bardzo mało urzędników sprawia so­
bie na rok jeden nowy garnitur. 
Przeważna ilość wśród nich przeni 
cowuje dawne ubrania, przenicowa­
ne, po zużyciu, daje do pralni che 
micznej, potem do krawca, 1 znów 
takie naprawione i wyprane ubranie 
musi przez kilka miesięcy służyć. 
Nie lepiej jest z bielizną 1 ob» 
wiem.

Odbija się to oczywiście naprze 
myślę tekstylnym, skórzanym, kon ; 
lekcyjnym, wreszcie i na handlu, | 
To jasne. Wskutek zmniejszono i 
zapotrzebowania tych towarów, fa­
bryki nie mają dla kogo wyrabiać 
a kupcy nie mają komu sprzedawać. 
Stan ten pociąga za sobą zmniejsze­
nie produkcji fabrycznej i obrotów 
w handlu, a jako skutek tego mamy 
przedewszystkiem bezrobocie a nas­
tępnie małe wpływy z podatków. 
Małe obroty i małe iub wogóle brak 
zysków dają małe dochody z podat­
ku obrotowego, dochodowego i t p.

Przy takim stanie każdorazowy 
Minister Skarbu tylko z trudem mo 
źe doprowadzić budżet do równowa 
gi. Jednakże o powiększeniu i to 
znacznem jakiejkolwiek pozycji bud­
żetu nie może już być mowy.

Tymczasem wskutek niezorgani- 
zowanej polityki gospodarczej dro­
żyzna rośnie, a w ś’ad za nią i wy- 
îanià się konieczność podwyżki pen- 
sji urzędniczych, Urzędnicy bowiem 
podwyżkę muszą otrzymać bezwarun 
kowo i to znaczną. Głodny urzęd 
nik, nie mogący się ubrać, opanowa 
ny troską o wyżywienie, ubranie 
i wykształcenie dz'ect nie będzie 
ani dobrym pracownikiem, ani nie 
będzie dość odpornym na kuszące 
nieraz propozycje nielegalnych za 1 
robków. Klasa urzędnicza znalazła i 
się na granicy swych możliwości 
budżetowych. Zwlekanie z podwyż | 
szeniem uposażeń wywoła w tej kla­
sie ostre fermenty, które mogą do­
prowadzić do kryzysu szkodliwego 
dla państwa.

Jednakże przy opisanym powyżej 
stanie gospodarczym kraju — skąd ! 
wziąć pokrycie w dochodach budźe ; 
tu naszego na taką podwyżkę? Na , 
to pytanie trudno dać odpowiedź — ] 
a pytanie, czy wogóle można. Śru-. 
ba podatkowa wycisnęła wszystko, 
co tylko było możliwe. O powięk­
szeniu podatków trudno dziś myśleć, 
jeśli nie ma się do reszty zdezorga­
nizować życia gospodarczego. Cóż ! 
pozostaje?...

Inflacja ?
Ale to jest trucizna, która o ile 

chwilowo, na najbliższą przyszłość, 
może dać efekt jakiś, to jednak 
wkrótce zemściłaby się na nas 
straszliwie.

Ale nie tylko o podwyżki urzęd 
nicze tu chodzi. Wskutek drcżyżny 
wyłania się konieczność podwyżek 
zarobków robotników — co z koleji 
spowoduje znów podwyżkę fabryka-1 
tów. A więc błędne koła.

Jak więc widzimy kraj nasz znaj-1 
duje się w obliczu dużych trudności | 
i rząd ma do rozwiązania bardzo 
ciężkie problemy.

Oczywiście położenie nie jest bez J 
wyjścia. Wybrnęliśmy z niejednej 8 
trudniejszej sytuacji, wybrniemy i z tej. 
Jednakże do tego potrzebna iest du 
ża konsolidacja społeczeństwa i współ 
praca z rządem, a na to koniecz­
ne jest zupełne zaufanie szerokich 
mas społecznych do rządu i jego 
poczynań. Zdobycie tego zaufania 
zależy od samego rządu. Ko.

Z Rady Miejskiej.

miny do opłaty państw owej od pa- j 
tentów, dodatek 30 procent do cen ; 
świadectw przemysłowych, dodatek i 
do państwowego podatku od sooży- ' 
ci a, dodatek 25 procent do państwo- [ 
wego podatku od cbrotu — «ostały j 
przyjęte bez dyskusji. Wszytkie te | 
dod’stk’ wypłaca skarb, dodatki te 
byłyby pobrane, chociażby R*da nie i 
choiaia ich przyjąć.

Następny punkt 7-my — sprawa 
cen za wodę — wywołał ożywioną 
dyskusję. P. Altberg przedstawił st*- 
nowiako komisji finansowo -budżeto- ! 
wej w tej spirawic. Na komisji p. 
prezydent Zbrożyaa zaproponował 
ustanowienie stałej opłaty z< wodę, 
podług ?it, 19 koncesji na eksploa­
tację wodociągów. Pociąga to za so- Î 
bą konieczno źó waloryzacji opłat 
przedwojennych za wodę.

Ponieważ, sdvikm komisji, mc- . 
globy to dsć atut w ręce właścicieli 
wodociągów w procesie z Magistra- § 
tern, komisja zaproponowała odłosyć j 
na razie tę sprawę, ogranhzsiiąc ?ię 
ns 1 szy kwartał podniesieniem po­
datku od wody—do wysokości 1 zł. 
od 100 wiader wody. Powiększona 
opł ta konieczna jeat na niezbędne 
inwestycje wodociągowe (rozszerzę« 
nie sieci wodociągów).

Z protestem przeciwko tej decyzji | 
wystąpił radny p. Chrostowski, mo­
tywując swój sprzeciw tern, że walo» 
ryzacja cen wody nie moż4 mreć 
mielca, gdy komorne nie waloryzuje 
s ę wcale. Prosi więc o odłożenie 
tego wniosku.

Gorąco popiera wniosek p. prezy­
dent Zbrożyna. Podniesienie cen za 
wodę umożliwi dostarczania wody lu- 
dziom, dotychczas pozbawionym wo­
dy (na przedmieściach). Wymaga to 
pewnych mwistyeyj (pobudowanie 
nowego zbiornika z wouą oczyszczo­
ną, zamiana przewodów, w niektó­
rych miejscowościach zbyt cienkich, 
obeente już mo wystarczających, do-

prowadzeuie sieci do niektórych nü- 
wych gmachów, jak np. nowo-hudo* 
wana szkoła powszechnie). OboiżM 
można zastosować równi, ź, stosuj0 
się do odpowiedniego artykułu koU' 
oesji, kiedy konsumeja przekroczy 
60 tys. wiader wody na dobę. W sto­
sunku do właścicieli nieruchomości—' 
dawtó będz e można premje tyc», 
którsy wprowadzą u siebie pewne 
ukpsscnia, jak np, hydranty.

P. Chrostowski stawia ponowni0 
wniosek o odłożeni 3 tej sprawy« 
w obecnera bowiem stfdjum cały cię' 
żar podwyżki spada oa właścicieli 
nieruchomości.

P. rftdny Maciejewski, powołaW' 
sry się na ustawę mieszkaniową, 
stwierdza, że ciężar podwyżki spad* 
nie tylko na właścicieli, lecz i na lo­
katorów, przytem na najuboższy h- 
Pudwyżka nie jest waloryzacją, lec* 
dostosowaniem cen wody do budź«' 
tu wodociągów nu rok 1927, baz te* 
go n'e mcż a byłoby przeprowadzi 
inwestycyj. Zresztą, uwzględniając 
dod»t3k dla bezrobotnych, podnoszą' 
oych cenę do 90 groszy, dojdsiemy 
do wniosku, że trzeba dopłacać tyl' 
ko 10 groszy ^do ceny 1 zł. za 100 
wiader).

P. Chrostowski popiera swoje z«' 
łożenie, stwierdzając, że płacić bę­
dzie tylko robotnik i właściciel oie- 
ruchomcści.

P. Przybylski stwierdza, że ro­
botnicy wzięd na s’ebie świapomie 
ten oiętar, głównie w tej myśli, &by 
ulżyć doli najbiedniejszej ludności 
na krańcach miasta, która obecnie 
przepłaca za wodę (od 5 do 10 gr* 
za wiadro wody).

W głosowaniu wniosek p. Chro* 
stowskiego uzyskał tylko 1 głos, wo­
bec czego przeszedł wniosek Ma­
gistratu.

Kredyt dla
W swoim czasie donosiliśmy, iż 

rzemiosła otrzymały kredyt w P K.O. 
do wysokcści 2-oh mdjenów złotych 
i że suma ta podz?elona została po­
między poszczególne miasta w sto­
sunku do ilości rzemieślników ce­
chowych. Kredyt otrzymywać mcż« 
na jedynie za pośrednictwem spół­
dzielni kredytowych.

Następnie aa posiedzeniu Rady 
P. K- O uchwalono udziel.ć kredy­
tu komunalnym kasom oszczędno­
ściowym miejskim i spółdzielniom 
kredytowym do wysokości 9 miljo- 
uów złotych. -

Cnodsi tu o pomoc kredytową 
dla rzemieślników, drobnych prze­
mysłowców i drebnych kuprów, któ« 
rzy dotychczas nie posiadali podob­
nego źródła dochodowego, jakie po­
siada wielki pw mysi i handel omz 
rolnictwo, dla których istnieją spec­
jalne banki prywatne lub p&ńst^owe.

Na Płock dk tutejszych rstiiweśl- 
ników z tych kredytów wyp«tdło 
ra pierwszych dwuch m,iljom|w 10,000 
zł., z następnych również 10.000 zł. 
’umy drobne, zważywszy, że Płocki 
Bank SpóldzieLzy czynił starania 
o sumę przynajmniej 50.000 złotych 
Na taką też sumę istnieje w Płocku 
zapotrzebowanie w p s>a i zgłoszeń 
o kredyt, zasługujących na uwzględ­
nienie. Ziäw a,.ą s>ę przytem mrice- 
kaoia na trudna warunki otrzyma­
na kredytu, n «bvt w i Une gwa-

rzemiosła.
rtnoje i ubezpieczenia, wymagane 
przy jego otrzymaniu, ale to trudno- 
N:e zapominajmy, że pieniądze P.K.O. 
to są ZAkłudki oszczędnościowe ludzi 
przeważnie biednych i zanąd kasy 
nie może narażać ich ,na niepewną 
lokatę.

Trzeba tu jednak zwrócić uyag2 
iż sam kredyt rzemiosła uie uratuj«. 
Nadwątlone kryzysem w».rsztrty rę­
kodzielnicze, nadmiernie oba ątone 
podatkami i świadczeniami społeiz- 
nemi chętnie będą chjiały^korzystfć 
z okacji otrzymania kredytu. W obec­
nym j’dnak zastoju, braku pracy 
i ograniczaniu się konsumentów, 
rzemieślnik użyć może potrzymany 
kredyt na codzienne swe potrzeby, 
a w rezultacie wp^ść w długi i nęd^ę

Jednocześnie ^.wtęc z kredytem 
należy wskrzesić możliwość zarobku 
wama, aby rz^ro tślnik miał pewność 
iż zdoła zarebić nietylko na utrzy • 
manie, ale również na opłatę pro­
centów i pożyczki.

Ah jak ułatwić i powiększyć zr- 
lObkś rzom t śluikr ?

Większość naszych rzemieślni­
ków, n. p. szewcy, nie znajdują do- 
statecznego zbytu swych wyrobów 
w mićśjie i powiecie.

Tutaj konieczne jest działan.e 
zbiorowe. W ten sposób moim bę­
dzie zdobyć dostawy np. dla woj­
ska, lub wyszukać odbiorców za- 
mi‘jvowych.

W dniu 16 b. m. odbyło się pc- 
siedzenie Rady M ejskiej pod prze­
wodnictwem prezesa Rady, pana E. 
Płoskiego.

Pierwszy punkt porsądku obiad: 
wypłacenie urzędnikom Magistratu 
59 procent poborów i innym pra­
cownikom miejskim dwutygodnio­
wego wynagrodzeniu — z powodu 
nadchodzących św;ąt — po wyjaśnie­
niach przewodniczącego komisji fi­
nansowo - budżetowej—p. Altberga— 
został przyjęty jegnogłośnie bez dy­
skusji.

Drugi punkt — upoważnienie Ma­
gistratu do raciągnięcia pożyczek 
krótkoterminowych — również nie 
wzbudził żadnych zastrzeżeń i dy- 
skin-i, po zreferowaniu go przez p, 

Altb'rga. Rzecz ta nie nowa, ko­
nieczna ze wyglę u nfe terminowe 
wykonanie budżetu na I-szy kwartał 
1927 roku, określ nej w sumie 322 
tys ące złotych Zidlużecie nie mo­
że przewyższać 80 tya’çoy złotych, 
t, j. jedna oz * art* u shwalouego bu­
dżetu. Od zaciąganych w Banku 
Komunalnym pożyczek Magistrat 
opłaca 10 piocent w stosunku rocz­
nym i % Prowizji, stopa ta prawdo­
podobnie w roku nadchodzącym zo­
stanie zniżona. Zresztą wiele rygo­
rów przy zaciąganiu pożyczek nosi 
raczej charakter formalay, a niektó­
re z nich nie są wcale stosowane.

Po tych wyjaśnieniach upowa­
żnienie przyjęto jednogłośnie.

Następna punkty*, dodatek komu-

1 wjwjt!"111 ■ "L1*

SKaty HiBów b liini^i-iiliiiij walnie aíiii.
W nFrankfu<ter Zeitung“ atn’ïdu 

jemy artykuł, w którem sutor do 
wodzi, że straty Niemców wskutek 
tfojny celnej z P Is^ą wynt ssą w 
ciągu jednego miesiąca okrągło 20

milionów złotych marek, eryli »urnę 
zarobkową 149.000 robotników, czyli 
inaczej równają się możność» utrzy­
mania pół mlljon« ludności.

inoiliyt wznawiania Utajil üsiüläiti ifinîlii.
Z Londynu donoszą, żo sensację 

*ywołi.ła zapowiedź związku wwo« 
dor- ego południowej W&łji okrępu 
górniczego Rondy, cbejmującigo 40 
ty», robotników zaprzestania pracy 
z 14-dniowem termioem. Przemysło­
wi węglowemu w Aoglji grozi więc 

nowy kryzys, wobec tego, że i 
:nny;h okręgach niezadowoleni gór­
nicy skłaniają się do wznowieni* 
si rajku.
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Cud techniki i sztuki 
kinematograficznej 
Według rozgłośnej 

powieści
SHSTONfl LEROG^C

UPÏOR W OPERZE
Wspaniała realizacja w naturalnych kolo?ach.

W rolach głównych ! Wobec tej najnowszej kreacji genjalnego aktora 
LON CHANEY J blednie iego niezapomniany garbusek z 

mistrz męski jako Upiór] „Dzwonnika z Notre-Dame."
słodka MARY PHILBIN, I bohaterzy obrazu 

piękny NOR 4AN HERRY i inni j „Dziewczę z Karuzel. “1? Faills» le l'Opère

RUPEOUÄÄ
5 000 statysiów.

Koszta produkcji fdmu
2,000,000 dolar.

J

Echa Płockie
KAI.EHDHRZK.

(5RUDZIEŇ

18
SOBOTA

Dziś: Oczekiw N.M.P.
Jutro: Nemezjusza b- 

<§>
Wschód słońca 7.34 
Zachód słońca 15.39, 
Wschód księżyca 9,58 
Zachód księżyca 18.54.

Byźui ncrny w aptakacte 
ßzii nocay dyřwr apteki Betley’a 
An«ÄkR azysas 7 wh-ruter á* iï-®J rca»

STAN WODY.
Wisla.

Kraków 16 Xil 1î6pb. 34 cm. 
Zawichost 17 X11 4- 210 pb. 22 cm 
Warszawa Í7.X11 {- 300 pb. 45 cm. •

Płock 18 X11 + 234 pb, 10 cm.
Temperatura -t- 0,5.

Bug.
Wyszków 17,XII + 130 pb. 4 cm 

Narew.
Pułtusk 17.X11 + 109 pb. 3 cm

Repertuar Teatru Miejskiego.
Sobota. 1812 O g. 4 j ppoL „Prawo j 

Pocałunku*.
O g. 8 m. 15 Preinjera. „Parnia Ma- i 

Itczewskfc*. kcmcdja mieszrzańska ’ 
w 3 akt. Gahrjeb Zapolskiej. j 

Niedziela 19.12 O g. 12 m. 30 „Baj- Í 
ki dla drieoi“. |

Niedziela 19.12 O g. 4-ej ppoł. „Pra- < 
wo Pocałunku“. i

O g. 8 m. 15 „Panna Milicz-wsks.“, ;
kom. m’es*oa. w 3 a*kt. Gabjeli ;
Zapolskiej.

Wenty.
Niedziela 19.12 Od gud«. 2 ej po poi. ? 

Wenta w Kremowej 3®h Hotelu ! 
Warszawakiego (Kokgja5D9, 20). ■

Radj o—koncerty.
Program na sobotę 18 grudnia b. r.
15.Q0—15.15. Komunikat gospodarczy, 
17,00—17.25. Odczyt z działu Sport i wy- i 

chowanie fizyczne wygi, dr, St. Mielech,
17,30—18.30 Jazz band. i,
19.G0—19,?5. Odczyt p. t. „Leopold Staff" , 

wygł. red. Zdzisław Dębicki.
19.3U—19,45. Komunikat rolniczy. 
19,45—19.55. Rozmaitości.
19.55—20.20. Pogawędka 2 działu „Radjo- i 

kronika"—wygi, Dr. M, Stępowski.
20 30—22 00. Koncert wieczorny. Muzyka 

lekka. Sygnał czasu —Komunikaty praso | 
we

Otwarcie powiatuwaj przyolndni pr/s- i 
clwjftgltozej.

W celu przeciwdziałania d«h»ť- . 
mu szerzeniu się jaglicy wśród lud­
ności, otwarta zostanie cd dnia I go 
»tycznia 1927 r. Powiatowa Przy- | 
cnodnia przeciej*glicsa. Przychodnia 
utrzymywana będzie przez Sejmik 
Powiatowy i mieścić się będzie przy 
ul. Sienk'ewicza 23. Przyjęcia cho­
rych orsz porady będą bezpłatne 
i codzienne, za wyjątkiem niedziel 
i świąt, I

Godziny przyjęć chorych od 8 do | 
10 r no i od 3 do 5 do południu.

Brak takiej przychodni duwił się 1 
bardzo odczuwać, gdyż chorzy z pó- [ 
wiatu nasnego częstokroć niezdawa! 
sobie sprawy s fatalnych skutków | 
zaniedbywania choroby i ślepli — 
a częstokroć i zarażali wiele osób ' 
z najbliższego otoczenia. ;

W zamarzę zupełnego wytępie­
nia u nas tej choroby — w innych • 
państwach nieznanej niemal zupełnie, 
Sejmik Powiatowv pod ął s!ę togo 
nadania — uruchamiając przychodnię. « 
Reszta należy do społeczeństwa.

Dia informacji.
Ponieważ wiele osób zapytują nas, 

gdzie mieści się wyitiwa obrazów 
p. Leokcdji Ostrowskiej objaśniamy, 
iż mieści się ona w jednej z sal na­
szej Resursy Płockiej przy ul. Kole­
gialnej p. o. 20 na I piętrze nad d. 
kinoteatrem „Simka”.

Wstęp bezpłatny. Wystawa otwar­
ta jeet codziennie od gbdz, 10 r. do 
3-ej popoł.

Z Kółka Sąsiedzkiego Bielskiego.

Jih srę dowiadujemy, grudniowe 
zebranie Kółka Sąsiedzkiego w Gul- 
osewie — nie odb^diie s>ę, Termm 
następnego zebrania wkrótce ustalo­
ny zostanie.

Z sury.
W nocy z 16 na 17 b. m. spadl 

w Płocku i okolicy spory śnieg, a na 
drogach zapanowała przeraźliwa śHz

0 gwiazdkę dla żołnierza polskiego.
Od szeregu lat to „Czerwony 

; Krzyż“ to, z własnej inicjatywy ś. p. 
j Dr. ßjrsztejn, r-ajmowali się gwia-dką 

dla żołnierza polskiego. Byłoby rze 
; czą pożądaną, aby w tym roku 

akcja ta n:e była prowadzona dortź
■ nie, ale albo prses jwdną insbtucję 
1 płocką lub też przez jakiś obszerdej- 
‘ szy Komitet.

Pociągi świąteczne.
Wobec spodziewanego zwiększenia 

; się ruchu kolejowego pasażerskiego dy- 
rekcja kolejowa warszawska uruchamia 

j w okresie świątecznym pociągi:
Z dworca głównego: dn. 23 b. m. 

dodatkowy pociąg pośpieszny do Lwo­

gawica.
Mnóstwo furmanek, dążących w • 

piątek ub. na targ tarasowało drogi s 
do Płocka, Szczególny ścisk i za­
tory tworzyły się n i szosie Bielskiej. 
To zaś co działo się na Górze Płoc­
kiej, trudno opisać. Wozy ześlizgi­
wały się z góry i spychały jedne 
drugie, do fur trzeba byio doprzę 
gać konie i t. d.

Choroby zaraźliwe.
W tygodniu As 50 t. j. od i do 

11 b. m. biuro powi&towe urzędu 
sdrowi* zanotowało następujące wy­
padki zacłwrowhń na choroby za- 
kaźue w Płocku i powiecie:

Na dur brzuszny zachorowało: w 
Płocku — 1 os oba, w Klaczko wie 
gm. Miszewo — 1.

Na płonicę: w Płocku — 1 osoba, 
w O»molinku gm. Mąkolin — 1, w 
Otulinie, gm. Rogozia — 1, w Bi*ł- 
kowie gm. Rogoziu — 4.

Na gruźlicę zmarły w Płocku — 
2 osoby.

Wykąpano w Płocku 76 osób, ' 
odkażono mieszkań: w Płocku 2, w 
Osmohn u 1, w Ot»lmie 1, w Bol­
kowie 2.

Zaszczepiono P. Z. H. w Sacho- 
dole gm. Brw Ino 97 osobom, w Żor- 
nikauh gm. Brwilun 64 osobom, w 
B.elime gm. Bielmo 68 osobom.

W Płccku, w szpitalu dla chorób 
zak#źaych zaszczepiono „Tetr?,* 15 
osubom.

W piątek ubiegły płacono na t»r- 
gu w Płocku oeay następujące:

Ceny Rynkowe.

2yto 100 kg. — — 39.00
Pssenioa — -- — 52 00
Jęczmień — — — 33 00
Owies— — — — 33.00 35 00
Kartofle — — — 11.00
Słoma — — — 7.50
Siano — — — — 10 00
M.-ę^o wcł. 1 kg. — 1.80

n wieprzowe — 2.60
Cielęcina — — — 180
S. hfb — — — — 2.60
Polędwica ~ — — 1 90
Say^tka - — — 2,60
Słonica — — — 3.40
3«dło — — — — 3.40
Łój jadalny woł, — 1.65
M%slo — — — — 6 00 7.00 8.00
Ser — — — — 1.20 1 50 1.80
Mąka pszenna — — 0.88

. żytnia — — 0.70
Ryby I gat — — 3 00
Rll gat. — — 1.50

„ ni g4t. — — 1.00
Mleko 1 litr. — — 0.40
Śmietana 1 litr — — 2.00
Jrtja mend 1 — — 3.60 8.80
Kura sstuka — — 3.00 4 0G 5.00
Kaczki antuka — — 4 00 .500
Gysi sztuka — — 10.00 11.00
Icdyk7 „ — — 8 00 9.00 10.00
Kapusta swict» kilo — 0.45

„ k szoua — — 0.50
Marchew lilio — — 0.15
Pietruszka „ — — 0.30
Bimki kdo — — — 0.20
Galarepa Lilo — — 0.40
Kasza ięcara. — — 0.65

. giyczÄJi — — 085
„ jaglana — — 0.90

Drzewo 1 pud — — 1.00.

wa, odjazd z dworca głównego o ] 9.15 
droga przez Dęblin Lublin, Rozwadów 

ł i Jarosław. Powrotny pociąg pośpiesz- 
\ ny z tegoż kierunku przybędzie do 

War zawy na dworzec główny o godz 
10 m. 20 po świętach i w dn. 27 grudnia.

Do Zakopanego.- w pociąga pośpiesz­
nym odchodzącym o godz. 19 m. 45, 
dodane będą w dn. 23 grudnia wagony 
kl. 1, 2, 3, przeznaczone dla bezpo 
średniej komunikacji Warszawa—Kra­
ków—Zakopane; niezależnie od dodawa­
nych codziennie do pociągu pośpiesz­
nego, odchodzącego z dworca główne 
go o godz, 23 wagonu kl. 1, 2 i 3 
z miejscówkami Warszawa-Zakopane 
i wagonu sypialnego tegoż kierunku.

Dodatkowe wagony Warszawa-Za­
kopano, ktoro odejdą z Warszawy w' 
dniu 23 b. m przybędą z pnwrotem do 
Warssawy po świętach w dniu 28b.m. 
pociągiem pośpiesznym o godz 8 m. 15.

Przedstawienia teatralna dia dziatwy 
i m odzieży.

ri\zf ą myśt powzięM dyr»k j 
Teatru rlocHeg., usxądzając przed­
stawię ma dzieemne z konku:s»mi.

Kto widniał rozradowanie mlo 
dziutkich wid «ów, ich entuzjazm 
i zaciekawienie len przyznać mus:, 
żk jest to pomysł dobry i wart po­
parci a.

N&jbiiższe takie przestawienie 
odbędzie się w sobotę o godz. 12 
mio. 30,

Spodziewsć się moiua,żo wszyst­
kie mamusie przybędą nań ze swemi 
pociechami, bo i pora odpowiedu s 

’ i pr >gr»m ułożony umiejętnie.
Wypada tylko zwrócić się z go- 

iąoym apelem do p.p. kupców płet- 
kich o nagrody dla dziatwy wyroś 
nianej w konkursach.

Wszelkie cary przyjmuje kance- 
larja Teatru, a „Dziennik Płocki* 
z chęcią wymieni zawsze łaskawych 
c-Earodawców.

Odczyt.
W niedzielę, dn. 19 grudnia o g. 

12 ej w sali teatru płockiego odbę­
dzie się odczyt dyskusyjny dta Ro­
dziców uczniów szkói powszechnych 
na temat „Współdziałanie Rodziców 
ze s«kołą i potrzeba nauki*,

Przemawiać będą pp.: Dr. Theifert 
i L. Dorobek.

Gwiazdka dia policji.
Myśl rzucona urządzenia 

tej gwiazdki odezwała się 
oźwięcznem echem w społeczeństwie 
gdyż zawiązuje się Komitet Gwiazdki 
dla policji. Inicjatywę podjęła Staw. 
„Orląt Polssich", które też zajmie 
się przygotowaniem 90 paczek 
gwiazdkowych dła wsrystkich na­
szych dzielnych policjantów.
Kitiliszok sznapsika kosztował koc za 

20Q złotych
Smutna przygoda spotkała szofe­

ra cukrowni Burowicaki p, Józef* 
Góreuk ego, który będąc w Płocku 
spotkał kuryna swego Konstantego 
F lej ta i wstąpił z nim na kieliszek.

Podczas krótkiej pogawędki nie­
znany sprawca ściągnął z auta koc 
fabryczny wartości 200 zł,

Urlop wojewody Sołtaaa
Wojewoda Warszawski Sułtan 

rozpoczął korzystać z urlopu od 17 
do 51 b. m. Zastępuje go dyr. Bez­
pieczeństwa Publicznego p* Fr. G'id- 
lewski.

Z urzędu starościńskiego.
Od dni*-, wczorajszego pełni za­

stępczo obowiązki starosty Płoc­
kiego p. Karol Tokarski dotychcza­
sowy wicestarostR Płocki.

Wybory na wójta
Wybory na wójte w Bielsku od­

będą się, jak & ę dowiadujemy, w 
dniu 2 stycz na.

Kandydatów mnóstwo, zwłaszcza 
z samego B eiska.

Głośna sprawa.
Tarnin głośnej sprawy przeciwko 

przełożonym amjawiukim Feldma­
nowi i Kowalskiemu w spr.-w^e po- 
rz^nduw^nej Ktźmierskiej, właści­
cielki składu kapeluszy pr«y ulicy 
Grodzk ej wyznaczony został na 
dz:oń 21 styczma 1927 r.

Drobny pożar.
W dom 14 b. m. o godz. 12 w 

nocy w majątku Kuchary wybuchł 
po£.*r w stodole.

Na szcsęśoie zauważył stró® i po­
żar whsnemi sTami zdołano stłumić 
w zarodku.

Według wsztlkiag) pnwdcpodo- 
bieńst^a ogisń «.stał pcdłożouy.
Znowu późne zameldowanie kradzieży.

W dniu 16 b. m. w sklepie Zysi 
Cjmbl»ró»ny (Szeroka, 44) o g. 4-ej 
oopoł. podczas nieobecności Zysi i jej 
rmtki Estery, któia wyszła „na chwi­
lę* —nieznany sprawo* skraól 15 kg. 
ryżu z półki.

Zameldowane o tej kradzieży 
otrzymała policja tegoż dnia dopiero 
o godz. 11 m. 15 w nocy.

I »a się tu ryż zualcść!
Płock poruszył eię odrazu żwawo
Zainteresowanie wystawą p.Ostrow­

skiej jest, jak to u nas zwykle bywa 
w ostatniej chwili duże.

Pcdobno zjawił a ę już chętny na­
bywca na kopję Chbanella i ofiaro­
wuje za nią 2.500 zł. s zz kopję 
Księcia JóieG 1.500 zŁ

Nagły zgon.
W Nowem M.eśoie zmarł nagle 

wskutek zatrucia się alkoholem Fr. 
Poldasmaki w wieku lat 42.

Kronika policyjna.
W dniach lâ i 16 b. m. policja 

płocka spisała doniesienia w nastę­
pujących sprawach: za niezamknięcie 
bramy domu w porze nocnej — 1; 
aa brak światła w korytarzu domu 
wieczorem — 1; za br^k fartucha 
przy speiniaoiu czynności zawodo­
wych w rzeźni.

OF1HRY.
Na orkiestrę Szkoły Powszechno] ~ 

«kład« BdesLuv M'hd*rzyk äL 1.40.

Wiele i'odzin bi^dii s ę etale a*d 
tein, jak prtrygoSo^aÓ rdrowe i tanie 
pożywiecH-j dl » ds«eoi. Łatwiej znacz­
nie jest tym gospodyniom, które w po­
dob łych wypadkach stesuią przepisy 
D-ra Oítkers, po które /wrócić się 
należy: Dr. A. Oettěr, Oli ws. pod 
Gdnńsishm Firma ta natychmiast 
prsośle gratis cały szereg doskona­
łych przep sów do przysądzania łatwo 
strawo ch potraw raączuynh. Jest to 
mała bros^urk*, wssęds e mile wi­
dziana, należy ją zatem jafcnrijpręlzej 
Z®Ž$d Ć.



CZASOPISMAI KSIĄŻKI.
Dzieło prof. Marcelego Handelsma- 

na p. t. „Franrja Polska. 17954845“ 
jest drugim tomem głębokich szkiców 
uczonego historyka, noszących wspól­
ny tytuł: „Rozwój narodowości nowo 
czesnej". Prof. Handelsman kreśli 
W swej książce bardzo zajmujący

obraz kształtowania się polskiego sy­
stemu ideologicznego w stosunkach 
z bratnią Francją. Temat, obrany 
przez autora, Wobec żywych zwiąż 
ków ideowo - politycznych Francji 
z Polską, jest nam bliski i aktualny, 
książka zatem, poświęcona tym za­
gadnieniom, znajdzie bezwątplerda 
licznych czytelników. (Nakład Ge 
bethnera i Wolffa. Cena zł. 10.)

„Młodość, miłość, awantuza“ —

tern: słowami zatytułował Piort Chay- 
Piiwski swą najnowszą powieść, któ­
ra z pewnością cieszyć się będzie 
wielkiem wzięciem wśród najszer­
szych warstw czytającej publiczności. 
A zasługuje ona na to przedewszyst- 
Idem za swoją pogodę I humor te 
strony życia, które autor z rządką 
u poiskłch pisarzy wnikliwością po­
trafił odkryć nawet tern, gdzie zda­
wałoby się, najmniej spodziewać się

I ich można. Historia przygód studen 
1 ta Brzeskiego i jego serdecznego 
I przzjadela Lewickiego—łańcuch ma 
I łych burz 1 wielkich bitew, miłostek 

przelotnych i miłości prawdziwej, we 
sołych „kawałów' i przemiłych awan­
tur — to niezawodne antydotum na 
smutną rzeczywistość dni dzisiejszych 
antydotum, które każdemu poiecić 
można, a w imię humanitarności — na­
wet należy, Nakł. Gebethnera i Wolffa

złoty

■

J ROSKOPINSKI 1 S-KA

podlił ostatnich fasoiów z materiałów własnych i powierzonych- 
Specjalność wykwintny krój !

zloty

Fraki,

Zakład Krawiecki

M.GUTKIND
ZFłccls:, Grodzka l-ł 

polecana KARNAWAŁ

Smokingi, Żakiety
■M CR AZ ■WB

1910 1910

Płock - Grodzka, 15. M SP. Z OGR. OOP. ■ Tel. 32, 
POLECA: Wina węgierskie i francuskie—oryginalne, 

Likiery i wódki — z różnych fabryk.
Towary kolonjalne i delikatesy. — Konserwy 
rybne i jarzynowe; — Sery; — Ryby wędzone. 

Wędliny litewskie. — Bakalie.
Wina mszalne. — Spirytus skażony!

Firma kupuje: Zwierzynę, Masło śmietankowe—w każdej ilości.
Ceny konkurencyjne! Obsługa szybka!

„Szwajcarskie gorzkie 
zioła“ są naturalnym łagod­
nym środkiem przeczyszcza­
jącym, ułatwiającym funkcje _• 
organów trawienia i działa- 
jącym przeciwko otyłości. 
„Szwajcarskie gorzkie zioła” 
pobudzają apetyt. Sprzedają 
apteai i składy apteczne po 
zł 1.50 za pudełko Skład 
główny apteka A. GĄSEC-I. IBAJCIE 0SW0JE2DR0WIE!
KIEGO w WARSZAWIE 
UL. LESZNO 4L Wysyła­
my najmniej 2 pudełka po 
otrzymaniu zł 4 gr 30 (z prze 
syłką).

“Szwajcarskie gorz 
kie zioła“*; (z marką 
„Kogut“) są stosowane 
przy chorobach żołąd­
ka, kiszek, obstrukcji 
i kamieni żółciowych.

ILI
fc Wód W, LiHery, Koniaki, Rumy jierwszorzednych firm
= WĘGIERSKIE, HISZPAŃSKIE. FRANCUSKIE

fil IN Mi 1 BURGUMDZKIE oraz MIODY.I llf f| gU Węgierskie gąsiorkach litrowych.-Wf I11U wytrawne, maślacz i Tokaj z roku 1922 i 1923. ö‘
UJ W ■■■» i O W O CO W E

WINA MSZALNE!

I ANTONI ÜLÎCK3
Hock, Grodzka 10; — Telefon X® 199.

iTowary kolonjalne i delikatesy. Pierniki i bakalje n 

PIWA: PILZ^1ORTEÍtACH P1WA:| 
■■■i W1H1 HJIILIE! ■■■■«

•BMMMMMeMaarrnKM fWW|lmi|li"i ■■■■> ■ nar ł v
OQQQQOQOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOIO 
<■88888888 SRbei futgr 8..88888881° 
u u

§ M- BAUMA «.'i?-"'' S 0 Zaopatrzony w duży wybór towarów poleca się O
O na sezon zimowy Szanownej Publiczności U9 ZAKUPUJE skóry królicze i zajęcze, z tchórzy 
0 wiewiórek, kun, wyder, kóz i źrebaków o
o płacąc najwyższe ceny. °
OOP O O O O O O OOOOOO O OOP O OOOOOOOOOOO

«11 Na czasie!
wyszła z druku broszurka pod tytułem $ 

Spodalna boWa ogórkówiMi8 f 
Sj Do nabycia w Składzie Nasion p. Stanisława Przepełskiego k W Tumska, 6 oraz w księgarńjach^w Płocku,^ w

X67Matki!
Żądajcie w apte- ’ 

kach i składach apt. 
hygjenicznej przy- j 
sypki dla dzieci i

Hi HI poleca duży wypór EB BI 
materjałów krajowych i zagranicznych oraz futer.

Fabryka cukierków i karmelków 
P="iniÈtolil87B" 

Oferty wraz z referencjami dobrze wprowadzonych u klijentcli agentów

MAGAZYN UBIORÓW MĘSKICH

JAN SADZIŃSKI

• >' I
k(z kogutkiem) Iprzyjmuje Biuro Ogłaszen Pietraszka, Warszawa. Marszałkowska Sb 115, sub »Karelki. 
Otrzymującej ciało • 
dziecka w zdrowiu ?

i czystości.

4SI!^«LjPudełk0 so ar-;

WHWiatS^

Ogłoszenia drów.

Dliska ziemi za rogatką 
Warszawską do sprzeda- j 

nia. Wiadomość Mieszczań­
ski Działki 11. X69 j
1WWX.KJ n muiwmn wnwii u<ir»ii>iWW<Mw>wiiMriniilir<_

Wykonywa obstalunki z materjałów własn. i powierzonych
Za gotówkę i na raty ! 895

PRZYJMUJE ZAMÓWIENIA NA RÜ8Q1Y KUŚNIERSKIE.

Mak biały i niebieski, gor­
czycę, anyżek, kminek, 

kolender, czarnuszkę, oraz 
dia ptaków konopie i kanar 
poleca Skład Nasion Satn. 
Przedpełskiego, ul. Tumska, 6 
wejście z bramy, Telef. Jf? 172.

X60 10

^ubiegi lecznidze z polece 
nia p, p. Lekarzy wyko­

nywa bjły długoletni felczer 
szpitali Warszawskich Leon 
Gałkowski Nowy Rynek J\°10 
dom Rentza. 1027

7gubiono » sî^êeoskç wojtko- 
wą wyd&cą przes P.K,U. 

w PLotu ma nyę Fninoisska 
Sobocińskiego uvesskf-ńca wsi 
OgorK-?h*oe gm. Zągoty met- 
n-k 1890. Ä64 3

Zgilb’ORG dokumenty wojskowe 
wydane przez PKU Płock na 

imię Franciszka Zomera rocznik 
1896 zam. w Warszawie. X66

Ski®? sprzedam z ładnem 
urządzeniem i mieszka 

n’em od zaraz. Wiadomość 
Kolegja’ns 24 u Mazurkiewi­
cza. X65

TF 8 k ł a d św. Wincentego 
à Paulu przyjmuje obsta- 

lunki w zakres pończosznic- 
twa wchodzące : pończochy 
gotowe, pończoszki dziecin­
ne, skarpetki wełniane oraz 
znaczenie bielizny, (R)
. f’ .«>, rf... s- ,s. 4.M .... i W.. »w ■» . . •. r* «jh» W t .

I0O0OOI
Czytajcie

„Oliwii ptoiśir

DLA PAŃ 

małe karty pasjansowe 

poleca : -•■••-•■.■-a..- - ■---

Hurtownia Tytoniowa
SZCZEPANA

MÍISIÍIE9ICZI
PŁOCK UL. KOŚCIUSZKI M 9 TEL. I»5.

DUŻE MOCNE SKRZYNIE.

gw?seaHHuwaBtHflnamnMraaBHDHnsHa
■ Hagazyn Oblotów tyskich oiaz Konfekcji tyskiej 1 damskiej |
I WŁ. SMOLEŃSKIEGO I
5 710 Płock --- Grodzka, 11.
6 Wykc n ;wa wszelkie roboty w zakres krawiectwa S 
R i kuśnierstwa wchodzące, z własnych i powierzonych
s ma*erjałów, według ostatnich fasonów. Ceny niskie, M
■ . Materjały i futra na miejscu w dużym wyborze. B
i W dziale galanteryjnym duży wybór rękawiczek ga 
H krawatów i bielizny.
ÜÜdah^iVH^

O

NA ŚWIĘTA!
1 orty, ■■ Ciasta, li^H Cukry 
oraz wszelkie wyroby cukiernicze nieziównauej dobroci, 
wykonane we własnej pracowni przez pierwszorzędnego 

mistrza poleca : ■—....
po cenach niskich 

hkibniid. ihwimliim W PLOCKÙ 

Otwarta cadzie?«d8 d© pdziny 12 w nocy.

hajwyższe władne wyraziły s»ę z uznaniem o

Księdze Adresowej Polski
dla Handlu Przemysłu Rzemmsł i Rolnictwa — z w. iw. Gdańskiem 
wydawnictwo: T wa Reklamy Międzynarodowej Sp. z o. o 

Jen. repr, RUDOLF MÜSSE.
Warszawa, Marszałkowska 124.

Do nabycia w księgarniach i u wydawcy. (R)

Í00O00I VVV^AVVVVVVVVVVAAAAVVVV
RŁDAKCJA ’ ADætfflSTRAMA: uh M ^1. Adrnlfditwja öd gsds. 9 ih 14; Redakcja —

F Í? wier” Ç!,imetrowy Je£° wlel8cS: Nadssłasw paed tekstem i str. — 4® gr.; w tekście 9 i 5 str.-55 gr.; za tekstem, 4 str.-23 gr.; nekrologi ~wvDy 0G10SiZ@Hr IP »wyw« ~~ l® gr-; drobne, za #yraz — 8 gr, Wyrax‘ tt«styre w 4ziale ogloazsii drobnych — podwójnie. Naiwniejszej ogłoszenie 88^^ 
0 Fantazyjne tabele -ßgxse) o 5G drożej. ' '
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